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|| ją pod różnemi wzgledami: z powodu ke. Tuszymy niewątpliwie, iż wyłuszczenie odnośne-|w dni świąteczne; wszelako niewidzimy potrzeby 
od Redakcyi. i io służebności ; majądku Ekis krakowskićj; |80 zdania da pochop obywatelom krajowym, rze- odejmowania wieśniakom, zamieszkałym częstokroć 
Z numerem dzisiejszym pp. Abonenci dzien- rozdziału gminy krakowskićj i EE D czywiście znającym bliżćj stósunki prowincyi, do |w miejscach odległych, sposobności załatwienia 
nika Czas z Dodatkiem, odbiorą ze- odu nareszcie układ Bł tt iei ki | udzielenia swoich cennych uwag w tój mierze. w dobie właściwćj drobniejszych interesów, które 
eś Dodatku miesi p dny, I ” uk4adu gminy wiejskiej nie uwłaczają uroczystości święta, a stronom in- 
ydy i padt gęś a pa es nach w Galicyi przed parą laty. Śmisło powie- a teresowanym niekiedy korzyść przynoszą. Wiadomo 
A z + zawierający następujące: przed- dzieć można, że całe tomy dałyby się ze-| W kraju, gdzie niższe warstwy społeczeństwa |przytem: iż nie wszystkie obchody religijne przy- 
noty: a C A sape :|brać æ artykułów w dzienniku naszym w tćj |nie przyswoiły sobie dotąd zalet uobyczajenia i padają w dni świąteczne. j 
l. Dokładny” opis. Mo rody ucieczki i materyi spisanych obywatelskości, właściwych nawet ludziom pod- Pożyteczność wreszcie jednoczenia gromad wiej- 
ślubu księżniezki Klementyny Sobie- w wszystkich. h h, jakoteż | zędniejszego stanowiska towarzyskiego u oświe- |skich w gminy zbiorowe, odpowiednie co do rozle- 
skićj, królowćj angielskićj ; e aen. tyo TOUDCAWACA.; jakote ceńszych narodów; gdzie nadto wszelkie uprzednie głości obszarowi jednćj, a w razie potrzeby dwa 
I Spis autentycznych dokumentów tyczą |), tylu rozlicznych prawy ię, dg, |asiłowania wszczepienia im jerch przymiotów w W peraih, jparupaiy rówake w pA 
ź ych ia Trze. ismy SIę zawsze i to ściśle je nej zasą w sposób niezwyćzajny, „wywołały całkiem przeci- | Iczności: iż przyszłćj gminie ile wiadomo, 
oyok ma m mesa mą re gm a głównćj nietylko zdaniem naszóm dla ay wne zamierzonym skutki: w Galicyi jednem slo- | oruczonem utrzymanie policyi miejscowćj, polo- 
królewski dom Stuartów. „przez Wła- . : e waliśmy | Wem nie powinna przewodniczyć urządzeniom gmi- | wój i lasowéj, tudzież pobór podatków, a nawet 
a IN ale i dla organizmu spółecznego. Stawaliśmy p n EE a 8 i ie i i 
dystawa Kulczyckiego. s 2 pd ny wyłączna myśl abstrakcyjnćj rozumowności, lecz | podobno sąd pokoju. Urzędowanie jednak należące 
U. Trachińskie dziewice Sofoklesa i Her-|44WSZ° W obronie autonomii gminnćj tak oo| rangi mysl roigii do zakresu czynności tych instytucyj nie obejdzie 
i kules Ojtajski Seneki, przez Z. We- dł MAA PARA Jaro, Z przy-| Podobnie bowiem, jak większa część krajów da- 
- ` 5 |krością widzieliśmy zawsze , że zasada ta nie |wnćj Polski, ma Galicya głównie mieszkańców ka- 
clewskiego. ; hi 
: ą ; rzeważała dotąd w rozporządzeniach o gminie 
IV. Wiersz Michała Anioła Buonarottego, |? 
przez Teofila Lenartowicza. 


się bez kosztów, którym większa część dotychcza- 
sowych gmin. katastralnych czyli gromad z przy- 
tolików. Nieliczni, albowiem niespełna 30,000 dusz 
wydawanych. Przy każdćj sposobności wzy- | wynoszący, przytem rozproszeni tu i owdzie po mia- 
V. Sonety Michała Anioła, przez Lucya- waliśmy współobywateli naszych, aby wy- 
na Siemieńskiego. 


czyny szczupłości osady nie podoła. Snadź nie z in- 
nćj przyczyny obmyślano tę przypadłość przepi- 
stach i koloniach akatolicy, nikną w pośród czte- 
y i rech milionów wyznawców trzech panujących ob- 
rażeniem swych życzeń popierali nasze zda- 
VI. Nad Wisłą, powieść (dokończenie) nie, 1 otwieraliśmy kolumny pisma wszelkim 
przez Leona Kaplińskiego, 


sem $ 5 uniwersału cesarskiego z 24go kwietnia 
b.r., który złączenia dwu (zapewne i więcćj) gro- 
rządków katolickich. Starozakonni, lubo bez poró- | mad w jedną wspólną gminę dozwala. (dok. n.) 
wnania liczniejsi od tamtych, (z wyjątkiem kil- 
w tym przedmiocie udzielanym artykułom kunastu uczonych, tudzież znamienitszych honora- 
sz AG lub listom, zastrzegając sobie jedynie prawo 
VII. Przegląd piśmiennictwa przez Lu- dołączania z naszćj strony uwag, gdyby 
cyana Siemieńskiego. 2 02900 A e „POR - peoa - i bol 
VAIL Po Marengo, przez Maurycego Manna. znanią, nie powinno być właściwie żadną miarą | wiedzi króla Wiktora Emanuela deputscyi boloń- 
stya gminna reskryptem cesarskim na nowo jęciu organicznćj podstawy tejże spółeczności za |bo słowa czci i uszanowania dla nejwyższćj wła- 
X. Gazetka literacka. 
szęzając poniżćj uwagi nadesłane nam przez | zdroju kościoła. skićj, modeńskićj, parmeńskićj, z różnych powo- 


cyorów) w ogólności pod względem moralnym sto- 
nadsyłane nam wypracowania nie zgadzały 
EL. Kropki aiii koresponden mowy o obmyśleniu ordynacyi gminnój w inszym |skićj, jako kamienia robierczego usposobień i 
„ Kr : S są 
poruszoną została. Z prawdziwą więc przy- podwalinę przyszłćj budowy gminnćj, która usado- dzy duchownćj brzmią niemal jak ironia, obok 
Trzy zeszyty Dodatku miesięcz- 
jednego z współobywateli. M. - |dów; ale powody te nie istniały co do reprezen- 


ńorespondencya Czasu. 


Poznań 28 września. 
Z wielką niecierpliwością wyglądano tu odpo- 


W obec tak znacznój przewagi panującego wy- 
Toż samo czynimy i teraz, skoro kwe- obi l ten > a 
czności katolickićj. Ten sposób atoli polega na przy- | znajemy, że odpowiedź ta, przejęła nas boleścią, 
z Rzymu. 
sce dla rozpraw w tym przedmiocie, zamie- | tamtćj uobyczajenie i naukę, czerpane z żywego |tłomaczyć ocpowiedzi dane deputacyom toskań- 


ją niżćj od Chrześcian. 
się z naszemi zasadami. 
Paryż Londynu sposobie nad ten, który jest odpowiednim spółe- | zasad reprezentanta polityki nowćj włoskićj. Przy- 
cye: z Paryża — z Londy 
kę dla łodaw w Piśmie naszém miej- wisna w tym gruncie, zdola przejąć następnie od | dalar key et reg niemal jak ironin, było 
nego stanowią tom jeden. Zeszyt wrześnio- 


wy jest czterdziestym piątym zeszytem roku i tantów Bononii, należącćj do panującego wło- 
czwartego, a kończy tom piętnasty. O ordynacyi gminnćj. Podstawą organiczną spółeczności katolickićj, poj. | skiego, który kraju swego nie opuścił. Bardzo to 
z eszyt październikowy wyjdzie jak zwy- I mowaną w obszerniejszym od rodziny zakresie, jest | obosieczna zasada, na którćj stanął król piemon- 


s parafia.— W łonie parafii krzewią się, osobliwie po |cki, i z równą ełusznością mogłaby w ozasie być 
Uniwersał cesarski z d. 24 kwietnia b. r. orzeka wsiach, cnoty domowe i obywatelskie; w trafnem użytą względem niego przez azziniego. Bądź 
(w artykule I), iż ogłoszona razem z nim ustawa osądzeniu jćj mieszkańców doznają przeciwnie po- |co bądź jesteśmy moczo przekcnani, że nieodmo- 
gminna ma posłużyć jeno za podstawę do wypra- | stępki naganne zwykle rychłego i przykładnego |wna odpowiedź w Monzy zamiast wzmocnić, 0- 
cowania właściwój ordynacyi gminnój. > skarcenia. Nie stósowniejszego więc naszem zda- | słabi sprawę włoską że koniecznie na tóm i to 
Także artykuł urzędowy Gazety Wiedeńskićj z 23 | niem nad usiłowanie urobienia sobie z instytucyi wyłącznie tylko sprawa rewolucyi zyska. Odpo- 
sierpnia b. r. zapowiada rozpoczęcie obrad zastó- | o tak błogich celach i skutkach jak parafia, ogni- |wiedź w Monzy jest zaparciem wszelkich praw, 
sowaniem wspomnionćj ustawy do potrzeb poje- | wa kojarzącego ludność w odpowiednie koła poli- |na których polegają stosunki narodów i krajów, 
dyńczych krajów koronnych, z przyzwaniem w po- | tyczne, ma się rozumieć gminy zbiorowe. zaparciom danego słowa co do szanowania neu- 
moc mężów zaufania ze wszystkich klas mieszkań-| Do utworzenia atoli gmin zbiorowych w grani- | tralności Państwa Kościelnego. 
ców. Godziłoby się ztąd wnosić: iż będąca w ma- | cach parafii, dają pochop, okrom przytoczonych po-| Sprawa zapisu Konstantego Swidzińskiego tyle 
wie ordynacya pójdzie przed osiągnięciem najwyż- wyżéj ważnych pobudek moralnych, także względy |rozbieruna, tak różnie sądzona w kraju, wywo- 
szćj sankcyi pod obrady władz prowincyonalnych, administracyjne. Albowiem w gronie parafian roz- | łała w jednóm z piem paryzkich, tak znakomity 
odbywane pospołu z przybranem gronem reprezen- | trząsają i załatwiają się mnogie sprawy wspólne, |a bezstronny sąd o całój rzeczy, że publiczność 
tantów. b „> |dotyczące zwłaszcza strony materyalnćj zakładów | krajowa mogłaby na to przystać, aby strony spor- 
Obrady te jednak ile wiemy, nie nastąpiły do- | kościelnych, dobroczynnych i naukowych, istnieją- |ne sądem tym przejąć się chciały, ku wspólnemu 
tąd. Pozostaje więc jeszcze dosyć czasu do zauwa. |cych w obrębie parafii, Dla tego biorąc rzeczy po | dobru i pożytkowi. A. 
zenia doniosłości nastąpić mających urządzeń, któ. | ludzku, wypada upatrywać w urządzeniu gmin zbio-| Pismo deputowanego Bentkowekiego, o - 
re urządzenia odpowiednia potrzebom kraju ordy- |rowych w nadmienionym sposobie, wielką dogo- | dowéj polszczyznie W. Księstwa, ną nieszczęście 
nacyą trafnie z góry obmyślećby powinna. dność dla mieszkańców wiejskich : ponieważ podo- | bardzo obficie zbogscanóm zostaje. Co dowodzi, 
Tzychodząc w pomoc owćj potrzebie, Czas za- |bny skład rzeczy ułatwia im niejednokrotnie ró- | że pomimo tak wielkićj » sumiennćj pracy, owo- 
Pewne otworzy chętnie swoje kolumny Pożądanym | wnoczesne zaspokojenie potrzeb duchownych z za- | ców ono nie przyniosło. W ostatnim numerze Dzien- 
rozbiorom tego przedmiotu., Zaczynamy 0d rzucenia dosyćuczynieniem wymaganiom publicznym, obok |nika Poznańskiego czytamy wyjątki z ogłoszenia, 
niektórych myśli pod względem oznaczenia zasad, | zaoszczędzenia czasu, zdrowia i kosztów. àtóre warto przedłożyć filologom całego świata, 
których przeprowadzenia w rzeczonćj Ordynacyi| Nie jesteśmy wprawdzie wcale za odbywaniem by osądzili w jakim pisane są języku, tak są bo- 
kwoli dobrą kraju pragnęlibyśmy. spraw świeckich, chociażby nawet urzędowych, |wiem w pisowni i brzmieniu niezrozumiałemi, że 


e i w zwykłćj objętości. 


żśraków 1 października 

W. sprawach krajowych rzadko bardzo 
występują kwestye całkiem nowe, najczę- 
ścićj powtarzają się one z pewną tylko od- 
miang, bądź przez rząd zapowiedzianą, bądź 
też przedstawiającą się jako życzenie mie- 
szkańców. Nie można przeto wymagać od 
dzienników mających pewną przeszłość, aby 
ilekroć powtarza się jakowa kwestya , TOZ- 
bierały ją zasadniczo, że tak pówiemy ab 
ovo. Jeżeli są konsekwentnemi, musiałyby 
się przedrukowywać. i 

Ileż to razy od lat dziesięciu występowała 
kwestya gminna w Galicyi, i bardzo natu- 
ralnie, skoro nie została dotąd rozwiązaną 
a raczćj załatwioną. Rozbieraliśmy ją teo- 
retycznie i praktycznie, pod względem za- 
sad i zastósowania, wówczas gdy organi- 
zacya kraju nastąpić miała. Rozbieraliśmy 


mieszkania ną palach podobnie jek pałace we- 


CZĘŚĆ LITERACE0-ARTYSTYCZNA. neckie. Tym sposobem miasto bronione jest z je- 


dnój strony przez młaki, niepozwalsjące zbliżyć 


ię ok : f 
BOHATYROWIE NOWOŻYTNEJ CRECYI. red du; zgrom wojennym, z drogi przez bagna, a- 


| .^]&ce przeprawę. większćj siły zbrojnej. ; 

(Studium historyczne) Zrwiedzałęm solongę, i na miejsóu wypytując 
osoby 00 miały udział niegdyś w jéj obronie, ba- 
(Oiąg dalszy — patrz Ner 189, 190, 195, 196, 201, 202, 208, | dsłem histori tego wiekopomnego oblężenia. O. 


dzić do Peloponezu. — Ną to odpowiedział Mauro- | W rzeczy samój Marko pragnął od siebie od- 

kordato: | i dalić wszystko, co go mogło nazbyt przywiącywać 
— Jeżeli ustąpimy , nieprzyjaciel nieznachodząc | do życia, które chciał złożyć krajowi w szczytnój 

oporu, wtargnie do Morei i sprawa nasza straco- | ofiarze, 

na. Powinność każe mj tu głowę położyć! „Po łzach rzęsistych wylanych na brzegu, gdzie 
— I mnie także — zawołał Bozaris. iom | 2 DO raz ostatni widzieli, Chrizeis i Nothi poże- 
Słowa te położyły koniec wszelkim wshaniom, | gnali się z Bozarisem i popłynęli do Włoch. Po- 

i stały się jakby węgielnym kamieniem w obronie | żegnanie to rozstsjących się-małżonków dokonane 


1.235), patrzony listem rekomendac jnym do protopopa | Misolongi. a „_ „|W obec nieprzyjaciela, w przedjutrzu bitwy, pod 
Er <z0ę8% o Misolongi, który dawnićj służył wojskowo — wiele| W ciągu kilka dni wyprawiono kobiety, dzieci wpływem najczarniejszych wama czyż nieprzy- 
IX. skorzystałem y jego opowiadań; bo jakkolwiek |; starców, którzy pod zasioną ciemnćj nocy, Przem- | pomina owego pożegnania Hektora i Andromaki ? 


kneli się pomiędzy trzema okrętami tureckiemi Miasto wypróżniło się prędko, tak że niezostało 
blokującem! miasto od morza. Większe Część u- | w nióm tylko kilku księży i paręset żołnierzy o- 
chodzących udała Się na wyspy jońskie. Wtedy to patrzonych w żywność na miesiąc. Gdyby Tu 
vo dwóletniem niewidzeniu się Bozaris ujrzał swo- | w tenczas odważyli się byli przypuścić szturm, nie- 
ję Chryzeis i dzieci, ale na krótko. „Mioteny smu- | zawodnie Misolongi wpadłaby wich ręce; niewie- 
tnem przeczuciem postanowił oddalić rodzinę gwo- dząc jednak o stanie téj warowni, poprzestali na 
ją z teatru wojny, j wysłąć ją do Ankony pod o. |rzucaniu kul przeciw murom zewnętrznym, Zało- 
ieką starego Nothi stryja swego i ostatniego po- |ga znowu użyła wszelkich fortelów, aby dać nie- 
RUE Suli. Napróżno zaklinała go Chryzeis, | przyjacielowi wyobrażenie 0 swoich wielkich siłach. 


Misolongi, niewielka mieścina, z portem zale- niebył tęgim teologiem, to natomiast posiadał nie- 
dwo -dającym przytułek łódziom rybackim, leży | wyczerpany skarbiec wspomnień, i zaczepiony w tej 
na przeciw Patras, na krańcu równiny bagnistćj, | msteryi» Opowiądał z prawdziwą wymową, ozer- 
przerzniętćj dwoma strumieniami: Acheolusem i pang W, nienawisci do Tarków i w przyjemności 
Ewenusem, s zamkniętćj od północy lesistemi pod- | wtrącenia czasami coś i o tém jak dokazywał za 
górzami ae Arakyntu. Misolongi od strony mo- | młodu. d 
rza podobnie jak Weneoya otoczona jest młaka- | Starożotny mup jeszcze z ozasów Weneckich, 
mi pośród których Rumeliocj umieją z nadzwy- |fosga na siedm stóp szeroka w niektórych miej. 
czajną zręcznością kierować drobnemi statkami na- | sosch zawaloną, czternaście starych żelaznych ar- l , x 
zwanemi u nich monozyłon, dlą tego, że na po- | mat, oto były środki obrony znalezione przez Gre- |aby mogła dzielić niebezpieczeństwa 1 przygody | Co chwila też bito z najwię Szym hałasem w bę- 
dobieństwo indyjskich pirogów wyżłobiono są z je- |ków, EdY parci przez Omera Briones, zamknęli „Się | małżonka. „Odkądże to — mówiła wolno Suliockim bny, w skutek czego zdawało Się Turkom, że ou- 
dnego kawałka drzewa. Wlorze przy tém wybrze- |w Misolongi. Zajmując to miasto d. 21 paździęr. niewiastom opuszczać swoich mężów w godzine | dzoziemskie wojska w znacznój liczbie nadciągnęły 
żu bywa tak niskie, że ustępuje za lada powiewem | nika 1822 r. Manurokordato miał ze sobą 25, a bitwy? Czyżby jąż nieumiały nabijać im rusznio, | do miasta; Grecy bowiem przed przybyciem filhel- 
północnego wiatru; przeciwnie, gdy wieją wiatry | Bozaris trzydziesty ięciu żołnierzy; gdy zaś przy. |lub CY, ich rany? * — Lecz Marko niedał | lenów SK: rz z 
południowe tak się wzdyma, że nie raz fale wpa- | było cośkolwiek ochotników z miasta, ogół siły | się ubłagać. Zapelios, autor bardzo Poważaućj mię- | nie musiało być wielkie, kiedy Omer Briones nie- 
dają do domów bliższych brzegu. Przed wojnę o | z rojnój wynosił do trzystu ludzi. Większa część dzy Grekami trajedyi pod tyt. Bozarig wkłada w u- | bawem chcieł Bię układać o punkta zgody. Jak 
niepodległość, kilka rodzin wzbogaconych żeglugą mieszkańców uszłą w Fokas strony. Niektórzy ka- | sta bohatyra tę słowa, malujące pawan tój odmo- | tylko Turcy. przysłali z tą propozycyą, Bozaris 
w dalekie kraje, a pragaących używać pięknego pitanowie przewidując smutny koniec téj nierównój wy: „W ozasia pokoju zawsze będę przy tobie; | chwycił się tój jedynój sposobności przedłużenia ro- 
widoku na zatokę, pobudowało sobie wspaniałe | walki, radzili wsiąść na łodzie i natychmiast ucho- |lecz w bitwie chog być sam z ojozyzną,* kowań, w nadziei że tymczasem nadejdą posiłki, które 


Z 


możnaby je może i za chińską wziąść produkcyą. 

Pomimo źe już minęło przeszło pół roku, od 
czasu jak br. Dzisłyński złożył mandat deputo- 
wanego, nie rozpisano dotąd nowego wyboru 
w Szremie, co tém więcój zadziwia, że w Ber- 
linie i innych częściach monarchii, gdzie kilka 
mandatów w skutku awansów deputowanych ustało, 
nowe wybory w kilka zwykle tygodni następo- 
waly. W przyszłćj legislaturze ważną sprawą dla 
nas będzie stanowcze określenie okręgów wybor- 
czych, bo aczkolwiek nowy minister spraw we- 
wnętrznych przeszłością swoją związanym Jest nle- 
jako, by rzecz ta według słuszności załatwioną 
stonowczo została — niemniój jednak po smutnóm 
doświadczeniu w sprawie Towsrzystwa Kredyto- 
wego, trzeba być przygotowanymi, że inna bywa 
misra słuszności względem nes, jak ta, którą świat 
chrześciański uznaje. Różnica kursu nowych listów 
żrstawnych już 27/,%/, doszła, na ich niekorzyść, 
w stosunku do dawnych, pomimo że listy te 4%, 
więcćj przynoszą, bardzo to są wymowne owe 
wyroki finansowe. __ 


, Londyn 25 września. 

L. Ważną i najświeżezą w tym tygodniu nowi- 
ną jest powrót śrubowego okrętu „Fox“ zwypra- 
wy pod biegun północny wysłanego din odszukania 
sir John Franklina, który roku 1845 z dwoma o- 
krętami „Terror“ i „Erebus“ był odpłynął z An- 
glii w celu robienia odkryć namorzu Lodowstem, a 
o losie jego i nieszczęśliwych jego towarzyszy od 
wielu lat nie było słychu. Od kilku lat, jak może 
pamiętacie, wyprawiano okrętn dla dowiedzenia 
się 00 się z nimi stało, i niezbywało na dzielnych 
ochotnikach nie tylko z Anglii, sle z Ameryki i 
Francyi, a jakimi byli Rae, Richardson, Kane i 
Bellis, którzy się niebezpiecznćj i trudnój misyi 
podejmowali, bo wyprawa sir John Franklina bę- 
dąc naukową wszystkie oświecone kraje zarówno 
interesowała. Lecz pomimo największćj usilności 
i poświęcenia nieudało się tym ielat przy- 
wodzcom morskim odkryć najmniejszego śladu o 
wspomnionych dwóch okrętach i o ich osadzie. 
Dopiero świeżój wyprawie przed paru laty wysła- 
néj przez lady Franklin małżonkę szukanego do- 
wódzcy powiodło się dokonać szczęśliwie (tego 
przedsięwzięcia, na które rząd angielski przezna- 
czył 20,000 fst. nagrody. Kapitan Mao-Ćlintock, 
oficer doświadczony i śmiały był téj wyprewy 
przywódzcą. Dotarł on na okręcie śrubowera „Fox“ 
dojPoint Victory na północno-zachodnim brzegu wy- 
spy zwanćj King William Island. Tam znalazł 
pismo datowane dnia 25 kwietnia 1848 r. podpi- 
sami kapitanów Crozier i Fitzjames, dwóch towa- 
rzyszy sir John Franklina. Z pisma tego okazuje 
się, że okręta „Terror* i „Erbus*, mając nieszczę- 
ście zamarznąć w krze lodów o półtrzeci mili (5 
legues) od brzegów ku północy, zostały przez 
nich dnia 22 czerwca 1848 r. opuszczone i że sir 
John Franklin rokiem pierwćj dnia 11 czerwca r. 
1847 umarł. Już było im wtenczas Sian 9 ofice- 
ów i 15 majtków w skutek ostrości klimatu, tak 
że pozostało tylko 105 osób. Z paai kapitanowie 
Crozier i Fitzjames' starali się dostać do rzeki 
Great Fish River, lecz będąc w drodze zmęczeni 
a podobno i głodem przymuszeni, wielu z nich 
chciało na powrót wrócić, ale. większa ich część 
musiała zaginąć w okolicach tój rzeki, jeśli nawet 
którzy się potrafili tak daleko dostać. Z szczą- 
tków po nich pozostałych jakie na miejscu zna- 
leziono, zdaje się, ża jeszcze dostatecznie byli we 
wszystko zaopatrzeni, sle nie mogli dla ciężkości 
zabrać wiele z sobą. Ci co przeżyli i powrócili, 
by dostać się do okrętów, nie zastali ich, gdyż 
jeden okręt nawałą ogromnych lodów został 
skruszony, a drugi burzą był napędzony do brze- 
gów, gdzie się rozbił. Wiadomości o rozbiciu o- 
statniego zebrał kapitan Mac-Clintock wśód Eski- 
mosów, którzy według słów kapitana mieli z nie- 
go bogate łupy. Potężne belki, żelsztwa i żagle 
okrętu, tudzież kosztowności, które się na nim 
znajdowały, musiały zdawać się nie tylko cieka- 


wym, lecz nieoszacowanym dla tój dziczy skarbem. | z 
Lecz jakkolwiek ten lud jest odrażejącym i dzi- | wi 
Z m r e a o e 
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kim, nie sądzi on jednak, aby się ci Eskimosy 
rozmyślnie jakiego okrucieństwa na jego ziomkach 
dopuścili; nie uwalnia ich wszakże od zarzutu, że 
podejrzywając pierwszych poszukiwaczy o skryte 
zamiary, zbywali ich fałszywą dając im informacyę. 
Przywiózł kapitan Mao-Ćlintock różne zabytki ja- 
kie na wyspie po zaginionój drużynie nieszczęśli- 
wój wyprawy Franklina mógł jeszcze zebrać. Pa- 
miętną ona zostanio na znwsze, gdyż poszukiwa- 
niem jéj odkryto na północy zachdnićj cieśninę 
morską (north-west passage). Odkrycie to dla je- 
ografii moża być o tyle ważne, że dokładnićj da- 
jo nam poznać kształt kuli ziemskiéj, ale cieśnina 
jako droga dls żeglugi kupieckićj, dla czego jéj 
głównie szukano, jest zupełnie niezdatną. Surowość 
klimatu i nieznajomość wybrzeży CZyNIĄ ją niepo- 
wabną, niebezpieczną. Na tem skończą Się to ar- 
ktyczne wyprawy, które tyle wydatków i tyle łez 
nie jednę rodziną dla strat swych bliskich kre- 
wnych kosztowały. Do podziwienia jednak jest 
śmiałość i wytrwałość przedsięwzięć Anglików dla 
usunięcia zasłony z tak zamglonych i nigdy nie- 
zwiedzanych stron, jako też ich pstryctyzm dla 
wyszukania choćby grobów tych, coby za nią cie- 
kawość svą życiem przypłacili. 

Assocyacya Brytańska skończyła 8we tegorocz- 
ne posiedzenia w Aberdeen. Na ostatniem z jćj 
posiedzeń udzielony był od' księcia prezesx list 
z Berlina zsumą 100 fst. przezhaczoną na fundusz 
utwiejętności i podróży wich celu podejmowanych, 
pod tym wsrunkiem, by ta suma posłużyła na u- 
stenowienie funduszu Humboldta (Humbcldt's Foun- 
dation) na pamiątkę i cześć dl» zgasłego filozofa. 
Przyjęto ten projekt i dar z wdzięcznością i pu- 
szczono natychmiast wcbieg okólnik wcelu zwię- 
kszenia dalszą składką początkowego funduszu dla 
wzrostu umiejętności, w których Humboldt miał 
upodebanie i tak chlubnie je uprawiał. Na zakoń- 
czenie posiedzeń towarzystwa, książę małżonek 
z N. Panią wyprawili świetną ucztę w Balmoral, 
na którą całe zebranie uczonych miało zaszczyt 
być zaproszonem. Przyszłoroczne posiedzenie ma 
się odbyć w Oxfordzie. Hr. Wriottesley przezna- 
czony prezesem, n hr. Derby będąc kanclerzem 
uniwersytetu wymieniony w rzędzie wiceprezesów. 
Posiedzenia rozpoczną się w pierwszych dniach 
lipca i sądząc z wyboru miejsca zebranie uczonych 
będzie liczne. 

W ostatnićj połowie bieżącego miesiąca Anglia 
poniosła znaczne straty w uczonych mężach. U- 
mar? p. Stephens profesor historyi powszechnej 
uniwersytetu Kambridzkiego i który przez niejaki 
czas był członkiem ministeryum. Umarł dnia 19 
b. m. Dr. Nichol profesor astronomii uniwersyte- 
tu Glasgowskiego, autor wielu dzieł popularnych, 
który umiał rozprzestrzeniać swą naukę nie tylko 
z katedry, ale i dostępnym wykładem jój winsty- 
tutach mechaników odbywając podczas wakacyi 
w tym celu podróża po całym kraju. Umarł dnia 
21 w Plymouth pułkownik Hamilton Smith w 84 
roku życia swego, pisarz wielu dzieł o historyi 
naturalnćj, o archeologii i historyi politycznój mo- 
wszych czasów i filolog znakomity. Dla mnie 
samego strata ta bolesna, gdyż od wielu lat za- 
szczycał mnie swą przyjaźnią. Umarł Wildman 
pułkownik 7go huzarów, weteran z wojny hiszpsń- 
skićj, który walecznie potyksł się w bitwie pod 
Waterloo, podziwiał z odbytych kampanij Pola- 
ków i był osobistym przyjacielem lorda Byrona. 
Po jego zgonie nabywszy dziedziczną jego maję- 
tność Newstead Abbey za 90,000 fst. uczynił park 
i dom poety w każdym czasie przystępnym dla 

ubliozności i sam wnim do końca życi» mieszkał. 
Wielkim był wielbicielem poety i kiedy hrabina 
Lovelace córka jego jedynn umarła, a o którćj 
Byron wspomina je o o swój jedynćj dziedziczce: 
„Ada, sole daughter of my house and heart*,— 
zwłoki jéj przywiezione do Newstead Abbey, gdzie 
pułkownik Wildman z głębokiem ojca żalem je 
przyjął i pochował wkościele Hucknalskim. W par- 
ku znajduje się Stary wiąz, na którym w korze 
imie Byrona własną jego ręką było wyryte. Nikt 
„An rt oglądając park, nieopuszoza go nie 
293 tój pamiątki po poecie. Widział ją także 


zapewne opóźniały tię z powodu obecności floty |śmy zrobili, trzystu przeciw dziesięciu tysiącom ? 
tureckiej. Tak więc Msrko z jednćj strony a Hagos | Czas uciekał z szalonym pędem! Oczy nasze wle- 
Becsiaria z drugićj, spotkali się o strzał pistoleto- | piały się w krańce widokręgu w nadziei, że się jaki 
wy od murów miasta, aby rozpocząć negocys- |zbawczy punkcik okaże: lecz nio nie było widać, a 


oye. Po trzech widzeniach się bez żadnego skutku, 
w ciągu których ogień ustawał, Bozaris widział, 


pilną straż odbywały. Swiece 


trzy tureckie fregat 
y (dry przed ołtarzami Panagii; 


ciągle paliły się w cer 


że potrzeba udać chęć zawarcia zgody, aby nie- | błagal.śmy niebio8' o noo czarną lub o burzę, aże- 
przebrać cierpliwości wodza tureckiego. Stanęło na | by pod tą zasłoną dzielni marynarze hidryotoy, 
tóm ustnie, że Maurokordato i Bozaris z wojskiem | mogli wydostać 5: na morze i prześliznąć się mię- 
i trzystą rodzin odejdą wolno z dobytkiem do Pe- |dzy tureckiemi okrętami; lecz na przekór noce 
loponezu, poczóm klucze od bram wręczone będą były gwiaździste, a morze spokojne.“ 


paszy. Liczba trzystu rodzin była zręcznóm kłam- 


Nakoniec czwartego dnia, powstał gwaltown 


stwem, postrachem na rieprzyjąciela mającym go | wiatr południowy» i spędził tureckie okręty zi 

trzymać w błędzie. Zostawiono więc cały tydzień | nieruchomych stanowisk. Obrońcy Misolonsi wy- 
Grekom do PaK: się z ruchomościami na | dali okrzyk radości ujrzawszy siedem  hidryo- 
statki i przewiezienie na drugi brzeg cieśniny. Od- | ckich żagli przybywających od Patras, gdy tejże 


tąd ustały kroki nieprzyjacielskie. Marko miłośnik | chwili fregaty otomańskie z masztów ogołocone 


prawdy sam sobie wyrzucać 
slone dla postra 


łamstwo wymy- | przez burzę, spiesznie chroniły się do portu Itaki. 
chu wroga, 1 powiadają, że kiedy | Blokada skończyła Się, a nazajutrz flotylla grecka 


wracał do Misolongi zakrył sobie twarz „rękami i | dostawiła miastu siedmset ludzi, którym dowodził 
zawołał: „Ojczyzno! iież ty ofiar kosztujęsz mię! | Petro boy Maurozmichalis, Następnych dni przyby- 


Czyliż ci trzeba i mojego honoru? 

Pierwsze dni zawieszenia broni przeszły dla Gre- 
ków w nsjokropniejszćj niespokojūości. 
upływały, a spodziewanćj pomocy 
Zdawsł? się, że Grecya zapomniała © 


ści. Godziny | Wszystkich tych rucno' 
nie było widać. | kiem ale im nieprzesz"4dzqł — albowiem z łatwo- 
Misolongi. | ścią wmówiono weń, ż% ta małą eskadra tylko dla 


ło jeszoze tysiąc Pięćset greków z Peloponezu; 
itym sposobem bej mogła już stawić czoło. 
chów Omer Briones był świad- 


„Okropaa trwoga przejmowała nas — mówił Ów |tego wypłynęła z Patias, ażeby przewieść trzysta 


stary ksiądz, © którym 
się ab CUPE 
zadzwili, nięrzucili się na nas jąk wściekli. 


m. wspomniałem — lękaliśmy rodzin upoważnionych 
te psy Turki, posirzegłszy żeśwy z mich|g. Gdy więc termin zawieszenia broni minął — p 
Cóżby- | wódz turecki zażądał kluczów od miasta. Bozaris| Omer Briones, tak nagle zwinął obozy i wyniósł 


0 oddęleyia się z Misolon- 


m 
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znany Amerykanin Baraum, jak tego roku zwie- 
dzał Anglią i przyszła mu nieszczęśliwa myśl do 
głowy prosić o pozwolenie, by mu wolao było 
wyrznąć z Wiąza imie Byrona i bezwstydnie za- 
pytał: ileby chciał pułkownik wytagrodzenia? 
Lecz ten obrażony nie mówiąc ani słowa pokazał 
mu drzwi. Taki afront miał tam spotkać, jak po- 
wiadają, tego bezczelnego arcymistrza humbogu. 

Lord Clyde wrsca do krsju, a główne dowódz- 
two armii po nim obejmie sir Hugh Rose. Jens- 
rał Mansfield były konsul w Warszawie obejmie 
naczelniotwo wojska w Bombaj. — , 

Komitet utworzony w celu wzniesienia pomnika 
dla bohatera szkockiego Wallace, uznał plen przez 
pana Rochead architekta w Glasgowie za najstó- 
sowniejszy do pomnika i dał mu 50 fet. przezna- 
czonych na nagrodę. Pomnik według jego pl:nu 
wyobraża szkocką średnich wieków wiożę, mającą 
ciwie pa do 220 stóp wysokości, wewnątrz ze 
schodami aż na sam wierzch. 

Zmarły inżynier Brunel pochowany na Kensal] 
cmentarzu. Pogrzeb był prywatny, towarzyszyło 
mu wszelako 12 pojazdów. Na całej Duke-Street 
skąd ciało jego wyprowadzono, wszystkie sklepy 
kupieckie były na znak czci dla niego pozamyka- 
ne. Na omentsrzu zwłoki jego przyjmowało towa- 
rzystwo inżynierów, mając sławnego Stephensona 
na czele. 


Wiedeń 30 września. Wydany wczoraj Dzien- 
nik Praw Państwa, zawiera cesarski patent o po- 
datkach na rok skarbowy 1860. Brzmi on nastę- 
pnie: . 

My Franciszek Józef I, z Bożej łaski Cesarz Au- 
stryacki, Król i t.d. Dla pokrycia potrzeb państwa 
na rok skarbowy 1860 (od 1go listopada 1859 do 
końca października: 1860), po wysłuchaniu Naszych 
Ministrów i zasiągnięciu zdania Naszéj Rady Pań- 
stwa, stanowimy: i 

I. W roku skarbowym 1860, o ile ustępy II 1 
IM nie zawierają innych postanowień, podatki grun- 
towy, domowy, zarobkowy i dochodowy wraz z do- 
datkami krajowemi do tychże podatków, pobierane 
być mają podług wymiaru i przepisów na rok 1859 
obowiązujących na mocy patentu Naszego z dnia 
3go września 1858, wszakże z zachowaniem pod- 
wyższenia podatków nakazanego Mojemi rozporzą- 
dzeniami z dnia 28go kwietnia i 13go maja 1859 
co do poboru podatków od procentów obligacyj 
publicznych, instytutowych i stanowych, tudzież ze 
zmianami zaprowadzonemi w drugićj połowie roku 
skarbowego 1859 pod względem nadzwyczajnego 
dodatku podatkowego. 

IL Do krajów koronnych i części krajów, w któ- 
rych podatek ziemny liczony być ma podług wyni- 


ości stałego katastru po 16 zł. od 100 zł. czyste- 
go zysku jako podatek stały, ma także należeć od 
roku 1860 ta część królestwa Naszego Czeskiego, 
która dotychczas opodatkowaną była podług tym- 
czasowego katastru, i w którćj już reklamacye gmi- 
nami podawane, zamkniętemi zostały. 

II. W Naszćm W. Księstwie Siedmiogrodzkićm 
podatek ziemny w r. 1860 nakłada się, ze wzglę- 
du na stosunki wyrażone w Naszym patencie z d. 
27 września 1854, po 10 zł. od 100 zł. czystego 
zysku katastru tymczasowego, obliczonego po spro- 
stowaniu reklamacyj przez gminy podawanych. 

Nasz Minister skarbu polecone mą wykonanie 
tego rozporządzenia. Daa itd. w Wiedniu d. 27g0 
września 1859, panowania Naszego 11go tuku. 

Franciszek Józef w. r. > 
Hr. Rechberg w.r. Bar. Bruck w.r. 
Z najwyższego nakazu 
|. Bar. Ransonnet w.r. 

— Gaz. Wiedeńska pisze, że JCK. Ap. Mość 
wczoraj o godz. 96j przybył do zamku i przed po- 
ładniem udzielał posłuchań prywątnych. O godz. 
16j w poładnie rozpoczęła s'ę konferencya mini- 
strów pod przewodnictwem N. Pana, która kilka 
godzin. trwała. 

JCW. Arcyks. Ferdynand 
z małżonką Swoją Arcyks. Karoliną spodziewani 
są w tych dniach z Tryestu. Zamieszkiwać będą 
tymczasowo w Schónbrunn. 


Maksymilian wraz 


mu słowami Termopilskiego Leoni- 
dasa: „Chcesz je mieć, przyjdź po nie.“ 

Nie będziemy W odzić w niezliczone szcze óły 
daremnych szturmów Przypuszczanych przez Tur- 
w, ani świetn ch wycieczek, któremi odzna- 
ozyli się Greoy: . cze straciwszy nadzieję dokaza- 
nia coś silẹ, uciekł się do fortelu, Właśnie zbliża- 
ły się święta Bożego Narodzenia obchodzone zwy- 
kle u Greków ady pobożnością i uroczysto- 
ścią. Przypus70za' WIĘC, że podczas wilii, obroń- 
Misolongi zamiast pilnować murów, udadzą 
się na nabożeństwo. Jakoż postanowił korzystać 


odpowiedzisł 


z tego i wedrzeć SIę NOC na wały. Za pierwszem 
ai owodkici w dzwony miejskie, istotka mieli 
się zbliżyć pod twierdzę, wdrapać się na mury i 
wymordować chrześcian zgromadzonych po kościo- 
łach. Wielkiem Szczęciem Grek jeden zostający 
w służbie u paT. Jmera uwiądomił o tem Boza- 
risa, który nA go z przed północą, kazał ude- 
rzyć wo wszystzie CZWONy, a tymczasem żołnierzy 
powysyłał na Poka, Turoy spodziewając się 
że chrzesoianin, o T  aszodzanie Obrystnan, na 
pewne posun: wierdzy, przebrnęli fosy 
w miejscu najpłytszem, drabiny W anii dá mu- 
rów, i ońmset urków odrazu wdzierało się NA 
mur. Zaledwie tedy stanęli na ostatnim szczeblu, 
kiedy ukryci Grecy, dali ognia, i wdzierających 
się zaczęli mordować i strgoaó na dół. 

Następnej noóy, zawstydzony i upadły na duchu 


— Dziś przedstawiano JCMości żołnierzy ubra- 
nych w mundary nieco zmienione. Biała ich barwa 
utrzymaną została, kołnierz składany i wyłogi czer- 
wone; znaki rozróżniające zamiast na kołnierzu, 
na ramionach; spodnie szare zamiast niebieskich. 
Jeśli ta zmiana zostanie przyjętą, wszystkie pułki 
piechoty będą miały kołnierze jednćj barwy, tylko 
znaki odróżniające na klapach i na ramionach umie- 
szczone będą. 

— J. C. K. Ap. Mość wyrazić kazał zadowolenie 
swoje fmpor. Wiktorowi Cseh de Szent - Katolna, 
za jego użyteczne prace w uzbrojeniu armii. 

Z ostatnich zmian w armii ważniejsze są: Puł- 
kownik Edward Spilberger de Spillwall z 4go 
pułku piechoty bar. Rossbacha, na dowódzcę 3go 
pułku piech. Arcyks. Karola; podpułk. Jan Molitor 
de Moline z 58go pułku piech. Arcyks. Stefana, na 
drugiego pułkownika do Ógo pułku piech. hr. Co- 
ronini; podpułk. Karol Bekeffy z 6go p. żandarme- 
ryi, na dowódzcę 5go pułku żandarmeryi; pułk. 
Aleks. Wólfel, dowódzca 5go p. żand. na dowódzcę 
ligo p. żand.; pułk. Jan Longard, dowódzca pułku 
Rossbach na pensyę przeniesiony. 

— Morgenpost z dobrego jak mówi podaje źró- 
dła, że „komisya bezpośrednia do rewizyi podat- 
ków stałych“ naznaczona, ma między innemi, w tych 
krajach koronnych, gdzie już w przeszłym wieku 
podział katastralny był uskuteczniony i podług ta- 
kowego opódatkowanie się odbywa, opodatkowa- 
nie to rozbierać dokładnie, albowiem jest rzeczą 
niemal pewną, że wiele znacznych dóbr zbyt niski 
płacą podatek gruntowy, i że rewizya powinnaby 
przynieść niemałą podwyżkę dla kasy publicznćj. 
Ten sam dziennik mówi, że roczna oszczędność 
bai A na gminy pan podatkowegc, obli- 

w projekcie minis - 
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Królestwo Polskie. 


Uzupełniając sprawozdanie z wystawy rolniczój 
w Łowiczu, podaliśmy wczoraj pie Watawiów, 
którym przyznano nagrody z powodu wystawionych 
przez nich przedmiotów w 1szym Oddziale wysta- 
wy, tojest płodów surowych i wyrobów przemy- 
słu wiejskiego. Pozostaje nam podać wystawców 
i przedmioty którym przyznano nagrody w dwóch 
drugich oddziałach wystawy; lecz gdy wynagrodzo- 
nych za celniejsze okazy zwierząt domowych i za 
wzorowy chów inwentarza wymieniliśmy w sprawo- 
zdaniu naszóm w Czasie 21 t.m., zamieścimy dzisiaj 
tylko spis wynagrodzonych w 3cim Oddziale wy- 
stawy, tojest w oddziale machin i narzędzi rolni- 
czych. Gdy w kraje rolniczym, a nadto w kraju 
niemającym wewnętrznego życia politycznego, wysta- 
ma Arce bardzo nażżadc! sprawą, silnie poto 
i czem celuje w rolnictwie T do oz arrali 
się | aa? tém więcćj, że wymienienie celują- 
cych okazów na wystawie, daje z jednćj strony o- 
braz tćj wystawy, z drugiéj mnićj lub więcćj 
kę ` o jeraage yi o stopniu rozwi- 
ęcia rolnictwa i z nićm 
paga moh połączonego przemysłu 

Oddział 3ci machin i narzędzi rolni- 
czych. Do osenienia przedmiotów w tym oddziale 
wyznaczeni byli sędziowie: Andrzej hr. Zamoyski 
prezes Towarzystwa Rolniczego, Franciszek Wę- 
gliński, Edward Szydłowski, Folkierski, Stanisław 
Skrótkowski i Paweł Łubieński. Sędziowie ci po 
sumiennem zbadaniu i ocenieniu wystawionych 
machin i narzędzi oraz po rozpoznaniu ich działania 
przyznali następującym nagrody: ; 

„1. Medal srebrny wielki rządowy, fabryce Ewansa 
Lilpopa i Raua, za przyswojenie krajowi rozmaitych 
narzędzi a szczególnićj młocarni kilku systematów. 

2. Medal srebrny mniejszy rządowy, B. Zakrzew- 
skiemu za wagi dziesiętne rozmaitego rozmiaru 
szczególnićj do ważenia wozów z ładunkiem wy- 
rabiane w fabryce jego w Warszawie. f 

3. Medal srebrny mniejszy rządowy, Edwardowi 
nóż Harm r miasta Tomaszowa w Raw- 

owiecie, za kufę owal j 
pry € owalną 900 garncy obej. 


4. Medal srebrny mniejszy rządowy, tabryce pod 


się, że Grecy oz razajut:z do ©pusrcz0- 
nego stanowiska znaleźli dziesięć dział, wozów 
amunicyjnych mnóstwo, a nawet paradny ubiór 
paszy. Turoy stracili w tój rosprawio wybór swe- 
go żołnierza, Grecy zaś tylko dwóch ludzi, co 
Diopodobnem się zdaje, jednakowoż przecho wało 


się nawet w pieśni gminnćj: 


Czarna Misolongi wstr. j 

PE zymuje czterech 

i ge. albańskich z dyónasto- tysięcznym woj. 
skiem. 


„Kule padają jak deszcz, b i 
ki ser aE pok mióroki. mby jak grad, a kul- 
„Cześ rajowi, co jest kwiate 
ię, Bia fu ea Il, oma 
È roy przysięgają wyprawić potop krwi w Mis- 
solongi w święto Bożego Narodzenia. Lecz od- 
Pa kk 
» ich leglo w tym szturmie? Któż zliczy! 
Wiemy tylko ża d ikaró i GA liko. 
łaj Kalkunia i Jeras Mi o zginęła: Miko- 
sagi za ojczyznę: Cieszcie się, Ci, którzy za 
= peA nie nmierają; imie ich wieńczzne sła- 


(Ciqg dalszy nastąpi,) 


mr owę (TYN e 
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firmą Ewans, Lilpop i Rau vw Warszawie, za mły-|dalszego udziąła w tem stowarzyszeniu. W ogóle, 


nek z walcami do gniecenia ziarna na słód, słodo-|jak już donosiliśmy, w wielu krajach niemieckich 
wnikiem przeto zwany. 


p wydano surowe zakazy należenia do tego stowa- 
5. Medal srebrny sredni Towarzystica rat rzyszenia; depesza z 28g0 z Darmstadtu deniosła 
Józefowi Konopce z Mogilan w Galicyi, za płag|o podobnym zakazie co do mieszkańców W. Ks. 
najtańszy i najlepszy do gruntów -średnich w órce |Heskiego. 3 
do głębokości 5 cali, w jego fabryce zbudowany. W ' Hannowerze rozmaite osobiste czynią ntru- 
6. Medal srebrny średni Towarzystwa rolniczego, |dnienia osobom, które się oświadczyły publicznie 
Władysławowi Gołaszewskiemu zTargowisk w Ga-|zą reformą Związku niemieckiego; miastu Emden 
licyi, za, najlepszy i najtańszy płag, polskim zwany, {odmówiono z tego powodu naprawy jazu wodne- 
do grantów mocnych i ścisłych, w órce ‘do głę-|go, który grozi zalewem; o drobiazgowych prześla- 
bokości cali 8. ŁA ; dowaniach policyjnych niewspominamy, a przecież 
T. Medal srebrny średni Towarzystwa rolniczego, | byłoby znošniejsz3 rzeczą, gdyby prawem zakazano 
Romanowi Cichowskiemu z Linowa za płużek czte- |zbierania podpisów pod deklaracye polityczne, niż 
roskibowy. BA gdyby uciekano się do szykan. W Saksonii odma- 
8. Medal srebrny mniejszy Towarzystwa rolniczego, |wiają kart podróżnych osobom, które należą do 
Hipolitowi Cegielskiemu z Poznania, za przedsta- į zjazdów lub deklaracyj narodowych, naciągając we- 
wienie w budowie bębna młocarniowego cepów |dle potrzeby do tych wypadków prawa pasperto- 
okrągłych. 1 we z r. 1818 nieobowiązujące dziś wcale, odkąd 
9. Takiż sam medal i temuż wystawcy za bronę | zaprowadzono koleje żelazne i karty podróżne na 
wirującą. ; podstawie traktatu wszystkich państw niemieckich. 
Medal rządowy mniejszy oddany został do kon-| Podana przez nas przed kilkoma dniami nota au- 
kursu oraczy i otrzyuał go najlepszy oracz nazwiskiem | stryacka z d. 4 „września w sprawie ruchu narodo- 
Cichy. wego niemieckiego, wymierzona bezpośrednio prze- 
Towarzystwo rolnicze przeznaczyło ze swćj stro-|ciw księciu Kobursko-gotajskiemu, udzieloną po- 
ny następujące listy pochwalne: dobno została wszystkim rządom niemieckim w od- 
Aleksandrowi Bobrownickiemu w Warszawie, za|pisie. O skutku jéj bezpośrednim różnie mówią. 
przedstawienie pługa żelaznego systemu Ramsona, | Zdaniem jednych książe żądał od Prus poparcia 
do órki -w lekkich gruntach, dokładnie wyrobio-|przeciw objawionym w nocie pogróżkom i gotuje 
nego. memoryał, w którym opierając się na ustawie związ- 
Stanisławowi Kotkowskiemu z Bodrechowa, za |ku niemieckiego wyjaśnia, jak każdemu z panują- 
własnoręczne wyrobienie maszyny parowćj o sile {cych niemieckich służy wolność objawiania zdania 
jednego konia. _ |swego pod względem zmian i ulepszeń tćj ustawy. 
Rolbieckiemu  Nepomucenowi z przedmieścia |Z drugiej strony organa prasy południowo -niemie- 
Pragi, za nowego pomysłu udzielenie ruchu w mło-|ckićj, zwłaszcza bawarskićj, mówią o krokach rzą- 
carni z własnéj fabryki i taniość wyrobu. dów niemieckich uczynionych w Berlinie z żąda- 
Ewansowi, Lilpopowi i Rauowi z Warszawy, 28 |niem, aby Prusy wyjaśniły stanowisko swoje pod 
radło do podrzynania darniny na łąkach i podda- | względem uznawania przez się ustawy związkowej. 
wania pod nią nawozu. h Jedno drugiemu atoli nie staje bynajmnićj na prze- 
Nagrody pieniężne otrzymali.. i szkodzie — oba zaś te podania $wiadczą o niezgo- 
1. Aleksander Ambroziewicz, ślusarz z Wilano-|dzie panującój w Niemczech w sferach nawet rzą- 
wa, rs. 20 za szatkownicę do kapusty. dowych. 
2. Katarzyński z Giebułtowa, gubernii Radom- 
Włochy. 
Na dniu 24 września o godzinie 6ej wieczorem, 


skićj, okręgu Miechowskiego rs. 15, za zwijadełko 
do jedwabiu. i i 
3. Za miary z wierzbiny do ciał sypkich, rs. 15,|przyjął Król Wiktor Emanuel w Monza deputacyę 
otrzymał Michał Łuczywo z gminy Wawrzeńczyc, | bonońską. Wice-prezes zgromadzenia narodowego 
powiatu Miechowskiego. - Íp. Scarabelli, odczytał następujący adres: 
4. Za ćwierć pięknie wyrobioną rs. 5 Jana Hau]  „Najjaśniejszy Panie, lady Romanii używając swe- 
z Gostynina. go prawa, ogłosiły jednomyślnóm wotum Zgroma- 
5. Paweł Samsonowicz ze Zgierza, otrzymeł po |dzenia legalnie zebranego, przyłączenie się swoje 
rs. 3 trzy nagrody, A mianowicie za drzewisko do |do Królestwa Sardyńskiego. Przymioty, które całe 
wozu, grępie do czesania lnu, warsztat tkacki i| Włochy kochają i uwielbiają w Waszćj Królewskićj 
trzy zasuwy. i Mości, jego lojalność w czasie pokoju, jego męztwo 
6. Aleksy Witażek z Bogoryi Księstwa Łowickie- | w czasie wojny, podbiły mu serca wszystkich, a 
go, rs. 2 za drzewisko do pługa, otrzymał Szymon | było to zdobyczą najszlachetniejszą, bo za pomocą 
Burzyński ze wsi Bocheń, księstwa Łowickiego. | moralnego wpływu. 
1. Za takież drzewisko do płużycy mazowiec-| „Romania znużona czterdziestu latami niezgody, 
kiéj ra. 2, , [wzdycha do chwili, w którćj zamknie się era re- 
. Za pług w Radoszewicach wyrobiony, Franci- | wolucyj a ustali stanowczy porządek rzeczy; wszakże 
szek Kuligowski otrzymał rs. 5 nagrody. wyznając zupełne uszanowanie dla naczelnika ko- 
9. Nareszcie szafa wyrobu włościańskiego otrzy- | ścioła katolickiego, chce ona rządu któryby jej za- 
mała WA rs. 2. ewnił równość cywilną, narodowość włoską, po- 
Na zakończenie sprawozdania z wystawy, doda- |rządek i wolność. i g 
my tu jeszcze jednę ogólną zwali Die ginidh „Monarchia konstytucyjna Waszéj Królewskićj 
wystawy, powodowani chwalebnym zapałem, zje- | Mości, może sama jedna zapewnić jej te dobra. 
chali się licznićj jeszcze niż w roku zeszłym oby-| „Tradycye domu Sabaudzkiego, który umiał się 
watele Królestwa Polskiego, a nawet przybyło kil- | wcielić w życzenia swych ludów, charakter wojen- 
kudziesięciu z Galicji i Poznańskiego. O pożyt- {ny Piemontu, jego silna organizacya, jego wolne 
kach z takiego zjazdu materyalnych i moralnych, o |instytucye, ofiary jakie położył za sprawę włoską, 
podniecie jaką daje tak rolnictwu jak życiu oby-|są nam pewną rękojmią, że w połączeniu się na- 
watelskiemu, pisaliśmy już kilkakrotnie -i- tu niejszóm z innemi prowincyami: Waszćj Królewskićj 
potrzebujemy powtarzać. Lecz przedmioty na wy- | Mości, znajdziemy organizacyą zgodną z niepodle- 
stawę przysłano tylko z 23 powiatów Królestwa, |głością narodową i z losami wspólnćj ojczyzny. „wy 
to jest z połowy powiatów; rolnictwo przeto,i prze-|  „Przyjm więc nasze życzenia Najjaśniejszy Panie; | aileps=7 yé rodzaju zakładów, a dawna sala balowa która 
mysł wiejski z ziem stanowiących prawie drugą broniąc ich przed Europą dokonasz wielkiego dzie- |*71%. świetnyć widziała niegdyś zabaw, odzyska nia nowo sławę 
połowę Królestwa, nie były zupełnie na wystawie |ła; przywrócisz spokojność i pomyślność “jednéj sois Foto saski posiada jut dziś omnibns własny dla przy. 
rzedstawione, chociaż w ziemiach tych wiele ga-|z tych prowincyj, które tak dłago cierpiały dla |wożeh i odwożenia gości x kolei i na kolej żelazną. 
ęzi rolnictwa i przemysłu wiejskiego równie, a nie- | miłości Włoch“, i — Korespondenci z Paryża donoszą o nowo odkrytćj meto- 
które wyżćj stoją. Np. nieprawnie przysłały na wy.| Król odpowiedział mową znaną już z depeszy te. | dzie wynalesionój we Francyi przechowywania zboża „w ziemi 
stawę powiaty Miechowski i Stobnicki , chociaż | legraficznćj. Różnica między depeszą â tekstem ory- |" dołach glinianych wypalanych, które nazywają spichlerzami 
w tych powiatach leżą żyzne, bogate 1 od wieków |ginalnym jest tak mała i nieznacząca, iż powtarzać | podziemnem. Ten sposób przechowywania zboża, we Francyi 
dobrze uprawne ziemie proszowskie, szkalbmier- |jej nie ma powodu, jak to powiedzieliśmy wczoraj |novy i poczytywany za ówieży wynalazek, jest sdawna znany 
skie i wiślickie. Wprawdzie odległość od miejsca |w artykule wstępnym. i używany w niektórych prowincyach polskich, a mianowicie na 
wystawy tłumaczy nam to poczęści, gdyż w isto- | — Wiadomości z Włoch podane przez Koresp, | Ukrainie. Powszechnićj jeszcze niż teraz używano go dawnićj, 
cie do tych obojętniejszych należą powiaty odle- | Austr. brzmią z Turynu z 27go wrteśbia: Dla uła- |gdy prowincya ta narażaną bywała na napady tatarskie. Potrzeba 
glejsze; jednak przecież przesyłka zbóż, nasion i twienia związków między Piemontem:, Lembardyą, |ukrycia zboża dała powód do wynalezienia sposobu przecho- 
rzerobów przemysłu wiejskiego nie tak wielkich Modeną, Toskaną i Parmą, mają być zaprowadzo- | wywenis go w ziemi. W ziemi gliniastój i zbitej kopano doły 
kódóów wymaga. Poczęści tłumaczyć możemy to|ne zamiast pasportów, karty osobiste. Dziennik | okrągłe, do 5 łokci głębokie, a około 3 łokci średnicy mające, 
wstrzymanie się od czynnego udziału w wystawie, Bon Sens w Annecy został zabrany. —Z Medyolanu |swężające się u góry, tak iż cały dół mist kształt aa ze 
skromnością wielu rolników, lub też zajęciem się |2780: Liczba żołnierzy lombardzkich, którzy wró- j wsze jednak otwór u góry miał blisko łokieć a e z 
ważnemi pracami rolniczemi w czasie trwania wy” ili, wynosi przeszło 10,000. Batalion ochotników | wypalano dobrze i następnie zsypowano w nie zbo m mi 
stawy przypadającemi, to jest siewami. w Collin rozwiązał się, zaprotestowawszy przeciw | doła zakrywano szczelnie drzewem i nad nim usypywa c 
— Minister sekretarz stanu Królestwa Polskiego ministrowi wojny. — Z Modeny 25g0 Dyktator naka. | kopiec udarniowany. W takich spichlerzach rodai he 
Józef Tymowski, przybył 2Tgo września wieczorem zał SPAĆ dobra skonfiskowane je”erała powstań. | chowywalo się zboże wybornie, tak, iż nawet p° gólnie w 
do Warszawy, wraz z urzędnikami sekretaryatu ców uechi, jego spadkobiercom. — Z Bononii toż |tach wydobyte, mogło być na siew używane: pasz % w og 
Stanu Królestwa, radzcą stanu Chodyńskim i Wo-|Pismo podaje wiadomości z 24g0 września. Wódz | ścianie tak przechowywali zboże, dzisiaj jednak = n jest 
łowskim. powstańców Fanti zaraz po objęciu ministerynm | zaniedbany: (Korespondent z Ukrainy „Gazety ennéj“ u- 
l ; wojny nakazał przemianę korpusów ochotniczych 
Niemcy. jenerała Rotelli w wojsko regularne i chce kontyn- 
Nżrńb. Cor. donosi z Monachium z 25go wrze- |8005 i oadski doprowadzić do 20,000 ludzi. Puł- 
nia, że postanowienia konferencyi ministrów ba- |kownik Cosenza będzie zarządzał sztabem jinym 
warskiego, wirtembergskiego i saskiego, którzy od- |t280 wojska. I tu (w Bononii) nie wabają się wy. 
pyli w Monachium tewi dniami narady, ogłoszone dawać wszystkie akta publiczne w Imieniu Wikto- 
niebawem zostaną, aby położyć tamę mylnym, aj% Emanuela, i sądzą, że statut piemoncki wkrótce 
częstokroć złośliwym wieściom, jakie z tego po- zaprowkdzonym będzie. ł 
wodu obiegają. — Morning. Post mówi o sprawie Włoch środ- 
Borsenkalle poty zFrankfartu, po- noor Austrya przedstawia E aioetoyt tu- 
eszcze potwierdzenia, że podobno w d. | 118r337: ze względu na upor nie spraw 
trzebującą | p włoskich pewną liczbę żądań, które się dadzą na- 


„m. senat, na żądanie niby Austryi nakazał A e 
Sty oani, aby wydaliła z S AeA frank- | stępnie wyrazić: Przywrócenie panujących bez wda- 
farekiego wszystkich tych niemiejscowych, którzy |nia się Austryj lab Francyi. Książęta Modeński i 
w dniach od 15go do 18go należeli do stowarzy- Toskański mogą zebrać siły zbrojne i z pomocą |sienia, młodszą oddał ojcu, gdyż 
ich powrócić do swych krajów. Jeżeli się Piemont |swalał sprawczynię kradzieży oddać pod nadzór familii albo teć 


enia niemieckiego i w Frankfarcie przebywają, 
jakoteż, aby mieszkańcy otrzymali surowy zakaz temu opierać będzie, Austrya będzie miała prawo | samknąć ją w doma poprawy do lat 0 życia, Prenes sądu odery- 


tawszy wyrok przytaczał sarazem art. 66 kodeksu, który o [tem 
mówi. Korynna będąc przez cały ciąg tego procesu w stanie 
nadzwyczajnego rozdraźnienia, usłyszawszy wzmiankę O 20 la- 
tach, mniemała, że siostra jćj skazaną zostala na 20 letnie 
więzienie, i przerażoną tym wyrokiem dostała gwałtownego nā- 
padu nerwowego, a powtarzając słowa: „20 latl“ wyniesioną 
została ze sali sądowćj. Nadaremnie starano się jéj wytłume- 
czyć mylne zrozumienie wyroku — straciła zmysły i w kilka dat 


potem_w najgwałtowniejszem szaleństwie umarła. 
Przegiąć! polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


Turyn 29 września. Dzienniki ogłaszają okól- 
nik burmistrza tutejszego do innych burmistrzów 
królestwa sardyńskiego i krajów przydzielonych, 
tudzież do konsulów sardyńskich zagranicą, o po- 
mniku jaki Włosi chcą postawić nauczczenie Fran- 
cyi. Mówią, że rząd sardyński rozesłał do gabi- 
netów mocarstw notę względem spraw Włoch środ- 
kowych. 


wdania się. Francya która zadanie swoje we Wło- 
szech spełniła, dozwala, aby rzeczy szły swoim try- 
bem. Jeżeli Piemont w skutku wypadków utraci Lom- 
bardyę, natedy niema prawa do pomocy Francji. 
Ponieważ zaś Austrya umie ocenić trudne położe- 
zie Francji, w jakie taż popadła, przeto obowią- 
nuje się niewyzywać Piemontu, będąc pewną, że 
Cesarz Napoleon wszystko zrobi co jest w mocy 
jego, aby skłonić króla Sardyńskiego, żeby nie prze- 
szkadzał książętom w ich usiłowaniach powrotu do 
kraju. W przypadku, gdyby Francya przystała na te 
propozycye, Morning Pt ost uważa kongres zazbyteczny. 
Tenże dziennik mniema, że Parma stanowczo z0- 
stałaby wcieloną do Piemontu. Wszystko to je- 
dnak co piszą 0 urządzeniu spraw włoskich, nie ma 
za sobą żadnej faktycznćj podstawy, i tak dobrze 
liczy się do rzędu domysłów, jąk i wszelakie inne 
w tój mierze doniesienia. Między innemi utrzymują 
także, że pomimo noty Monitora, Cesarz Napoleon 
pracuje nad założeniem we Włoszech dynastyi na- 
poleońskićj. 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 

Kraków 1 października. Jeszcze dziś nie znać ruchu jarmar- 
cznego, lubo targ rozpocząłsię we czwartek. Dopiero kupujący 
rozpatrywać się zaczynają w towarze, oglądać, porównywać, przy- 
mierzać, to sami, to z przybranemi do tego biegłemi, potem 
nastanie kilka dni namysłu, aż wreszcie i kupno przyjdzie do skutku. 
Powodem także małego jeszcze ruchu jarmarcznego są święta Ły- 
dowskie, dla tego też ta część kramów, którą zajmowali zwykle 
kupcy i kramarze starozakonni, stoi jeszcze zamkniętą. Od po- 
niedziałku jarmark więcćj się zapewne ożywi. Przed parą dnia- 
mi donosząc o jego otwarciu, wspomnieliśmy o pięknym kra- 
mie piernikarza lwowskiego, dodając, że nie możemy jeszcze 
powiedzieć jakie jego pierniki. P. Władysław Lewicki właści- 
ciel tego kramu wziął nas za słowo i chcąc położyć koniec na- 
szćj wątpiiwości, przysłał nam próby słodkiego wyrobu swego. 
Próby te zostały mu oczywiście zwrócone, albowiem osobisty 
sąd nasz o nich nie byłby zapewne kompetentnym; wszelako 
zasięgaliśmy w tym względzie wiadomości od licznéj gawiedzi 
dziecinnćj, przeciągającćj pod kramem jego, choć nie tamtędy 
droga do szkoły i ze szkoły wiedzie; od nićj zaś jako od pra- 
wdziwego znawcy i najwłaściwszego w téj mierze sędziego, 
najprzychylniejsze o tych piernikach powsięliśmy zdanie. 

— Temi czasy bardzo pożądaną wykonano w mieście naszćm 
robotę, podnosząc bruki ulic przerzynających plantacye, w miej- 
scach, gdzie przez ulice te przechodzić potrzeba. Wychodząc 
z ulicy Szewskićj ku Piaskowi, deno chodnik ciosowy i prze- 
prowadzono ścieżkę podwyższoną ku ulicy Krupniczćj, gdzie 
nowy dają chodnik. Byłoby zaiste niezbędnóm pomyśleć o po- 
prawie bruku niektórych przedmieść naszych, więcćj znisz- 
czonego niż na ulicy Krupniczćj, i o zrobieniu go tam, gdzie 
go wcale niema. Ulica Podwale na Piasku niema wcale bruku; 
brak na Kleparzu jest od dawna tak zniszczonym, że tylko 
w suche lato zapuszczać się tam można. Porządny bruk na 
przedmieściach podniósłby je znacznie, bo brak jego zraża dziś 
wielu od najmowania mieszkań na przedmieściu, dokąd brnąć 
trzeba w błocie. Mówiąc o bruku nadmienimy, iż słyszeliśmy, 
że właściciel hotelu Saskiego od parę lat starał się o popro- 
wadzenie kawałka chodnika ciosowego od hotelu tego ku ryn- 
kowi, ofiarując osadzenie go swoim kosztem, a nie wiemy dla 
czego mu to odmówionćm zostało, skoro chodnik tam wcześnićj 
czy późnićj dany być powinien jako niezbędny, a ofiara wła- 
ściciela co do poniesienia kosztów robotnika, piasku, wapna 
nie jest do pogardzenia. Hotel saski przywróconym będzie do da- 
wnćj swój obszerności; część onego od ulicy 6. Jana zajmo- 
wana przez lat kilka na koszary, przerabianą jest obecnie i od- 
nawianą, przez co hotel ten na dwie ulice wychodzący, będzie 
największym w mieście. Zamiarem jest właściciela urządzić go 
jeżeli nie z przepychem pierwszych zagranicznych hoteli, to 
przynajmnićj s tym porządkiem, jaki odpowiada wszelkim po- 
trzebom podróżnych nawykłych do wygody i czystości. Jadal- 
nia, kawiarnia, piwiarnia, łazienki, urządzone być mają na wzór 


Dresdner Journal mówi, że 1 Koburga odeszła do 
Wiednia odpowiedź na wiadomą notę hr. Rech- 
berga z d.4 b.m. o ruchu niemieckim (p. „Niem- 
cy* wyżćj). A 

Cesarz rosyjski który 23go z. m. opuścił Pe- 
tersburg udając się powtórnie do Moskwy a na- 
stępnie na Ukrainę i do Królestwa Polskiego, był 
27go z. m. w Charkowie, gdzie, jak również na 
wielkich równinach pod sąsiedniem miastem Czu- 
gujew miał cdbyć przegląd kilku oddziałów byłćj 
armii IIgiéj i części jazdy rezerwowćj. Z Charko- 
wa miał udać się do Kijowa, a ztamtąd, nawie- 
dziwszy Białącerkiew i odbywszy w okolicy parę 
polowań, pojedzie do Kamieńca Podolskiego gdzie 
również odbędzie przegląd wojsk i ma się znejdo- 
wać na balu danym przez szlachtę zgromadzo- 
ną tam właśnie na wybory. Z Kamieńca ruszy do 
Warszawy, gdzie ma stanąć 17go t. m. Od +3 
dopiero podróży jest wątpliwość; według jedny 
z Warszawy cesarz wróci wprost do Petersburga, 
według drugich pojedzie do Berlina. 

Mołdawii zwołany został dywan czyli Izba 
deputowanych, aby teraz po politycznem ukonsty- 
tuowaniu się kraju na zewnątrz, zadecydować i 
zaprowadzić wiele reform i zmian wewnętrznych. 
Między innemi zamierzają sekularyzować ogromne 
dobra monasterów i kościołów greckiego wyzna- 
nia, przynoszące w samóćj Mołdawii do 500,000 
dukatów rocznego dochodu, a duchowieństwu wy- 
znaczyć pensye. Wprawdzie w dawnych traktatach 
Rosya wyrobiła sobie protektorat nad klasztorami 
greckiemi w Księstwach Naddunajskich, dzisiaj je- 
dnak gdy państwom tym zapewniona jest autono- 
mia czyli samoistność, mniemsją, że protektorat 
rosyjski ustał. 

Starcie i walka midzy różrorodną ludnością 
państwa cttomańskiego, świadcząca o rozkła- 


rzony przez nas niedawno. Wojska angielskie i 

e w Chinach nie zamierzsją przedsię- 
brać żadnych kroków zaczepnych, aż dopóki nie 
nadejdą rozkazy z Europy a posiłki tak z Euro- 
py jak z Indyj i Kochinchiny, i ograniczają s'ę je- 
dynie na obronie handlu i faktoryj ak Z ran 
nych w starciu na Pejho umarł kapitan Wanrit- 
tart; zwątpiono także o utrzymaniu przy życiu ran- 
nego admirała Hope. Z drugićj strony t) Anglia 
jak Francya czynią już przygotowania do wypra- 
wy na wielki rozmiar przeciy ko Chinom. Mówią 
o tem obszernie dzienniki londyńskie z 26go z. m. 
Anglia wysyła 40 statków wojennych różnej wiel- 
kości i kilkanaście pułków z ladyj; Francyą chce 
zgromadzić na brzegach chińskich, 0,000 żołnie- 
rzy jużto z Kochinchiny jużto Z -*uropy, 1 utwo- 
rzyć z nich korpus wyprawowy: 


Wiedeń 1 października wieczór o godz. 8 m. 40. 
Otrzymano tu wiadomość z Konstantynopola, iż 
podczas trwania Procesu o spisek na życie sułtana, 
dziepniki zostają w zawieszeniu. 


© a a A 
Antoni KdobwAotwski Redaktor odpowiodzialny. 
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Kurs papierów publicznych i 
(w walucie austryackićj). 


Adlof, Franciszek -Wehmer malarz z Pragi. 


pieniędzy. 


Tomasz Smekal Dr med. x: Kont. X. Stanisław! Witalski pro~ 


Araków 1 października. żądsją| płacą | boszoz, Antoni Piechociński z Tarnowa. 
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Oblig. kòlei krak.-szląsk. 


Pooiągi osobowe na kolejach żelaznych 
od lgo Sierpnia 1859 r. 


PROGRAM 
Uroczystości dnia, 7 października 1859 r. w kościele św. 
Piotra przez Arcybractwo Miłosierdwia i Banku pobożnego 
obchodzoną być mającej. 


1) Dzień tem" obohodzonym będzie nabożeństwem wko- 
Odchodzę: ROI Roc a A Te 
z Krakowa do Warszawy T rano— do Wiednia i Wro- 1 stósównem 'do' okoliczności  kazaniem przez W. JX. 
cławia ' rano; 3. 45 popołud. == do Ostra- Honryka Księżarskiego, kaznodzieję przy kościele ka- 
wy (przez Bogumin (Oderberg) do trus) tedralnym na Zamku, Wizytatora Aroybractwa. 
45 — do Rzeszowa 5. 40 rano; 10.]- 2), W. tym. cela członkowie Arcybractwa obecni w Kra- 
9. AT, = £3 a kowie, wszyscy z obowiązku zgromadzą się w domu 
30 rano; — de Wieliczki 11 rano. pod L. 53 przy ulicy Siennćj stojącym A Bali obrad 
1 Wiednia do Krakowa T rano; 8. 30 wieczór. 0 godzinie 9ój z rana, ps w myśl ustawy pocie 
z Ostrawy do Krakowa 11 rano. ciela złożywszy dobrowolną ofiarę, o godzinie 106j na 
p i 3 ezele, swego Starszego i:Podstarszego udadzą się do 
z Granicy do Szozakowy 6. 30 rano; 2. 6 po po kościoła ów. Piotra. ge 
ładniu. 3) Po odbytem nabożeństwie sześć par nowożeńców w ro- 
1 Szczakowy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 popolu- ku bieżącym zaślubionych, otrzymają wsparcie posa- 
dniu; 7. 56 wieczór. gowe po zanęt» „rew sto, za assygnacyami stoso- 
7 : wnemi, które w kościele doręczone im zostaną. 
£ Rzeszowa do Krakowa 10. 20 przedpołudn. 3. 10 4) Dwaj ohłopoy. (sieroty ) pa Dyrekcyę szpitala św. 
popołudniu. Łazarza do terminu oddani i przez toż Dyrekcyę Arcy- 
Przychodzą: bractwą do wsparcia przedstawieni, z funduszu śp. Ja- 
do Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 1. 45 wieczór = ai era zm otrzymają, ną który to 
z Wrocławia i Warszawy 9. 45 rano: gol „Aroybractwo ¥5pol. 109. przeznacza. 
5) Jałmużna dla wstydzącygh się żebrać ie 1,000 
5. 27 wieczór — z Ostrawy (przez Bogu- ). sy É ria ubogich LAr Soin rdla prsed- 
min (Oderberg) z Prus) 5. 27 wieczór = stawienie Wizytatorów rozdzieloną zostanie i wypłata 
z Rzeszowa 3. pe 9. 45 wieczór =| oaój za pne osobnemi do kasy Aroybractwa 
z Wieliczki 6. 45 wieczór. adrosowanem. . 
: 6) Zastawy w Banku Pobożnym, którym czas wykupna 
do Rzeszowa z Krakowa 12. 10 w południe; 3. 10 pły , ma które kwoty ziół tioaoiisżcć 6 złp. w y- 
popołudniu. pores mage makóżisiołn bozpłatnie w ogólnój 
EZ ZE ZY ECO NOOO ZY sumie 200złp. wydane będą, i 
7) Dnia następnego W tymże samym kościele o godzinie 


Przyjechali od wrześn. 30 do'1 października. 
HOTEL POLLERA. Greiner; August urzęd. do Mysłowice. 
Halm Leonard wojażer z Pragi. Adolfski Jacek ob, z żoną, 
Aleks, magr. Wielopolski wł. dóbr z Polski. Rajtowski An- $- 
drzój obywatol z Warszawy. Zajączkowski Józef urzędnik, 
Cybulski Wincenty prokoszoz z Budynia. Sylwester' Dunin 
Wolski buchalter z żoną z Wiednia.. Frankl Herman kupiec 
z Chrzanowa. Michalski Michał urzędnik z Limanowy. Lipsch 
Jan naddyrektor z femilią z Dąbrowy. Trenner Józef obyw., 
Bogusz Józef wł. dóbr z córką z Cz stochowy. Stojowski 
Kugieniusz ob., Krymicki M. o. i! urzędnik z Galioyi. 

HOTEL ROSYJSKI. Paweł Pomy z Włoch. Józef Kranż. 
Maks, Landsberg, Stefan Horodyński studónci, Mikołaj i 
Jan Zadurowięz obyw. ze Lwowa, Jan Machaczek ksiądz 
s Nowego Sącza. Władysław kawaler Hołyński c. k. porn- 
(EE r a Władysław bar. Lewartowski właśc. dóbr 
z no % 

Wyjechałi: Kazimierz hr. Stadnicki wł, dóbr, Katątsyna 
Baranowska Ari radcy, Aleksandra Petrowna Sergiew córka 
oficera, Edward Chyliński ob, do Rosyi, Jan Kępiński óbyw. 
do Bochni. para RZY do Warszawy. 

HOTEL DREZ zw SKE Heidal Wiktorya bar., Mysłowska 
Aleksandra ob. 7 Vzgstochowy.. Rozporska Cecylia ob. z oór- 
kami z Piwody. Richard Désiré z Warszawy. Sadnioka ob. 
z. Ostrowa, Iimakiewioż ob. zo Lwowa, 

Wyjechałi: Lipowski p ob. do Kobierzyna. Lipow- 
ski Tadeusz ob. do Lubczy. tęłowioz Marcelli ob. do Ka- 
mienpój. Majer Franciszek kupieo do Więdnia. 

HOTEL SASKI. Julian Miohalosewaiki ob, 
ska ob. z synem, Adolf Holcel p, Polski. 
urzędnik z Baden. Marya Reiter artyst, dram, 
Wiiholm Schmidts dyr. teatru lwow ki zef 
z żoną z Wiednia. Stanisław Storow, ejski wł. 


9ój z rana odbędzie się żałobne nabożeństwo za Zało- 
życiela, Dobrodziejów í Braci zmarłych ze stosownem 
przez Wi:JX: Walerygna Borwatowskiego, Wizytora 
Aroybractwa, « Penitencygrza przy . kościele archiprez- 
byteryalnem. Panny, Maryi, kazaniem. 


Dobroczynne ofiary 


dia osiemniałych Grodzińskich wpłynęły na moje rę: 
ód Hr. W. W. banknot polski dzięsięcio-rablowy — dwie de- 
klarscye pó kóróu ziemniaków gd 8. i Sz. 

Kraków 1 paźdalernika 1858, 

(818-1) Dr. Jakubowski Maciej. 


EEZ dniem 4". października r.b. 
zac znie wychodzić w-Warszawie 


TYGODNIK 
JILLUSTROWAMY 


Pismo poświęcone literaturze, sztuce, rolnie= 
twu;' przemysłowości i zabawie. 

Każdy numer będzie objętości jednego ar- 

iecfkusza tn folio na 3 trzy szpalty, z pięcią 

lub. sześcią drzeworytami, powiększćj czę- 

ści . krajowemi, 

"BEE Prenumerata wynosi rocznie 12 

rubli, kwartalnie 8 ruble. (781-3) 


W.KRAKOWIE 


u su przyjmuje prenumerat 


wł. dóbr do Nawsia. Piotr Królikiewicz wł. dobr z z) A 
ok. 


CZAS: z Niedzićli 2 Października 1859. 


Edward Rasy i 
malarz, Katarzyna Kolschy guwornantka z Karlsbadu., Wa- i 
„ław Sauze kupiec, B»lbina Gerik żona doktora ze Lwowa, ; 


| czasie 


" BFW HOTELU DREZDEŃSKIM NA fw PIĘTRZETZzĘ 
| Tylko podczas tego Jarmaku a nigdy więcć 


WM sprzedane po cenach zadziwiająco tanich 600. sztuk */, i */ szerokie prawdziwych% 


PLOCI 


|sziąskich i rumburskich, — partya bielizny stołowćj, — ręczników i 500 tuzinów pra- 


wdziwych chustek do nosa, 


które mi od pewnego fabrykanta w ząstaw dane zostały i wykupione być nie mogły, a zatem z0 Jak najkrótszym 
odczas tego jarmarku za gotowe pieniądze z opuszczeniem 35%, niż ej ceny wyrobu 

sprzedane być muszą. — Pozwalam sobie zapraszać szanowną Publiczność tutejszą i zamiejscową, ażeby się osobi- 

cie przekonać chciała, że tək korzystnój sposobności do zikup'enia prawdziwego, dobrego i taniego płótna 


wF w Krakowie jeszcze nie było i więcćj nie będzie. 
Bezprzykładną taniość dowodzę następującym cennikiem z tą uwagą, że za pra- 
wdziwość płócien i akuratność miary zupełnie ręczę i każdą u mnie kupioną sztukę płó- 
tną napowrót przyjmuję, a zapłaconą za nią kwotę zwracam, jeżeli płótno takićj samćj 
jakości gdziekolwiekbądź za tę samą cenę otrzymać można. (198-3) 


IMĘ Ceny stałe w walucie austryackićj:4BĘ 
I sztuka płótna szarego z przędzy 30 łokci wied. po . . yk 5 zł. 25 kr. i cieńsze 


c » Szarego z przędzy ręcznój 30 łokci wied . Aaea. tey ra wę 5 
1 sztuka płótna szarego wiksztedzkiego _ 30, łokci wiedeń. . . . . . . . . 1 z 25 kr. i cieńsze 
POT » s konopnego 58 oiajnyn pool er ozdgŹr m0 110 tm 
EDR » białego z przędzy białój '/, Szeroka 30 łokci wied.. . . . .10 „ 50 siaii 
ma S » Skórkowego bardzo pięknego %,1%, 38 » . . « ... . oe . 9» 50. „.., 
1 61 „, białego „Ćreas* zwanego. SE a a ee a aa lOar Sicana 
Ro w. ». z przędziwa w ogniwa robionego %, 38 „ .. « .,. « . « . „12ę 50, 
TAR „, lekkiego holenderskiego na 12 koszul 42 „ . ... . . . . woa 10.5 — , b 
idąc i »„ „Ciężkiego rumburgskiego na 12koszul 42 „.. - « » . sir . 12, — „ , 
1 „. .„ cienkiego konstanckiegona 12 koszul 42 '„ . . . .....15, — » «= 
wy » - weby irlandzkićj anima 12] ao zwodośzit eamsiisywd A irowalins 
poA » szwajcarski(j „ ain daa DO no» «+ «2» » . 198, — , 

belgijskićj i szwajcarskićj 50 i 54 łokci, 


Wszelkie gatunki weby rumburgskićj, y 4 szerokości 18, 
20, 24, 30, 36, 40, 50 do 60 i 100 zł. BF" szczególnie polecam po cenach nad podziw tanich. %0 


1.000 tuzinów prawdziwych płóciennych chustek do nosa rozmaitćj wiel- 

kości. białe i kolorowe i 100 tuzinów franc. batystowych chustek do nosa. 
a tuzina białych chustek do nosa . - 1 |< « —ałr. 90 tr. i cieńsze 
2 


” wielkich » n sp smobolncw | -EDDOL i dIOSZĘŁ AR TD „sidsgysgQOg„ob 9 
sa e cienkich płóciennych irladzkich chustek do nosa . . . . . . . . 2 s 50 hog sj 
VERTA najcieńszych holenderskich sishoaise e + « « 24. 244,4 5, — potaa 
UR a niebiesko drukowanych męskich . « « « « « s mosok eo 2.2.1 1 „ISAQszjstA 
"3 szarych ręczników . . . « «+40 6 2 e. aaa ów Dy 5005 0, 
WE: 3 białych ręczników adamaszkowych . wi ilrwdrge „swodndo.0 J piekny sA „ 
1 _ „wielkich serwet stołowych. . . . «. « « «bow ibwa siala ai. bo MSYRg iry 
1 Ohtuy DOŃ) SZWUNex.0-sinzerywe1f piob mk ejes 00600 e 0 oon a 00 KWI WB 
1 ,„., wielki: adamaszkowy .. gy . « laiyara ale wali wa wi a „dsrslw s Sig sA, 
1 serweta do kawy w różnych kolorach ss « « „ «w aaa 14401011 ti, fadaśt lamy 
1 tuzin serwet desertowych lab do herbaty = « - . « - « « 2 «2 2 4 4 Bp — M oig 

Na szozególne polecenie zasłogoją także kiłka 1,000 kradli płociennej i bawełnianej (dymki), oraz 


kapy na łóżka wełniano z kutasami. 
Kupujący towary za 50 złr. otrzymają zamiast zwykłego rabatu: 1 serwetę do kawy 
z Gma odpowiedniemi serwetkami, 1 garnitur adamaszkowy na 6 osób, tj. 1 obrós i 6 serwet. 
ME Lokal Sprzedaży znajduje się tylko podczas jarmarku w ME Hotelu 
Drezdeńskim na I*" piętrze. M. BAYER z Wiednia. 


L i 1] a - gotowy. 
Drugie zwiedzenie Jarmarku ssd mezkich, któro" dzieci ubogich tkaczy 


eh koszul 
z prawdziwemi i taniemi noskich z największ starannością wyrabiają, nz 


Tu ZA EFR ZA WA | IF Lokal sprzedaży znajduje się podczas Jarmarku Kra. 


- PŁÓCIENNEMI EARE 


EYER z Wiednia, w HOTELU DRE- 
Franciszka j etrik 


ZDEŃSKIM na I piętrze. 
ZOFIA PAUL, 
(815-1) właścicielka przywileju z Wiednia. 
z Starkenberg w górach Karkonoskich 
czeskich 


100 zir. swarancyi 


za każdą sztukę płótna jako prawdziwą sprze- 
daną, w którejby się bawełna znajdowała. 


Sprzedaje w małych partyach po cenach stałych fa- | 4 
brycznych, także em gros z stosownem opuszcze- | Y Mu «W UJWHSE>HNcW mu" (| 


niem rabatu. PR ap W DREZNIE. — M 


Ta nowo wynaleziona pomada, która sobie ( 
| już swemi szczególniejszemi własnościami sze- ff 
M rokie bardzo rozpowszechnienie zyskała, słu- (6 
j sznie może być zalecaną jako środek uznany za % 
4 najlepszy i najdzielnićjszy, a to: na spowodo- Y 
wanie wzrostu włosów, na przeszkodzenie wy- | 
padaniu i siwieniu tychże, jak równie na nada- (p 
nie, im jedwabistćj miękkości i połysku dotąd f 
Nieosiąganego. W skutek stanu miąższości ta 
Pomada lepszą jest od każdego innego w tym Z 


poszukuje zatrudnie- 

nia przy Notaryacie 

lub w innym zawodzie. — Wiadomość bliższa poste restante 
AB (814-1-2) 


Ces. król. ACAR, Uprzywil rodzaju środka, bo odpowiedniejszą do udziela- ( 
Í RAE nia się aż do korzonków włosowych, a dla przy- Ú 
Gospodarskie SĘ: Skarpetki |Ø jemnego i ulubionego zapachu, idzie o pier. 
f wszeństwo z wszystkiemi Wonidłami gotowalni 4 
z najmocniejszego płótna, bawełny i wełny, | i damskićj. (151-4). ) 


letnie, zimowe i jesienne, 
Te o. k. uprzyw. Skarpetki przewyższają swym 
oryginalnym krojem, śwoją elastycznością, przyje- 
mnością w noszeniu i taniością zupełnie wszelkie 


SKŁAD tejże po cenach fabrycznych % 


j Przyjął P. KALISTOWSKI, 
; Fryzyer w KRAKOWIE, ulica Grodzka N. 60. 


inne tak na drutach robione jako téz maszynowe | OO RR P+W HEHEH GBŹ 
Skarpetki, i wychodzą tak tanio że 4 para najle-| ° O.k. TEATR w KRAKOWIE 


— 


ku kosztuje tylko 
ROROGO SAO: TA aaa sata me, w. a. 
męzkie płócienne Skarpetki 2 se 
bardzo . 


We Czwartek dnia 6 października r. b 


Mocne, 
[str] dany będzie w Testrze 


8 — średnie 
złr. —- cienkie 3 zir, — olenkie 4 złr, — Para 3 
25, 30, 40, kr. 


kie jesienne 2 złr. 50, _ —aleń- 
d Moniy bajna jap oionkie 5 ate średnie 3 złr. — Gion 


Moone ciepłe peki wełniane 4 
cienkie 6 złr. — 
70 kr. w. a. 


(1-3) 


panny, Klotyldy Bogdanowiczownój 


Także pozwalam sobie EWrócić uwa PRY: vga „, w.przejeżdzie swoim z Wiednia. 
ty Pończoch damskich sag pęt poż ei e Bliższych Szczegółów udzielą osobne afisze. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


Ejawiska 
zapowloirene 


